
„ Tyle wiemy o sobie, ile nas sprawdzono” –
metamorfozy Chaty Wiejskiej ciąg dalszy…

Zgodnie z planem dokonaliśmy kolejnych zmian w obiekcie, nad którym opiekę sprawujemy zaledwie od kilku
miesięcy. W ubiegłym tygodniu Firma pana Daniela Napierały zakończyła montaż rolet zewnętrznych
osłaniających miejsce przeznaczone na grill. Dzięki tej inwestycji zyskaliśmy nową powierzchnię, którą
wykorzystamy w czasie imprez szczególnie w niesprzyjających warunkach pogodowych i nie tylko. Trzeba
przyznać, że rolety wykonane są solidnie i pięknie komponują się z elewacją budynku. Przy okazji nieodpłatnie
pan Daniel wyregulował i naprawił wszystkie drzwi i okna. Starając się stworzyć szczególny klimat wewnątrz
Chaty, założyliśmy nowe piękne zasłonki, które w błyskawicznym tempie i jak zwykle za pół darmo uszyła pani
Grażyna Drgas. W między czasie zepsuła się duża chłodziarka – tuż przed wynajęciem obiektu na dużą imprezę.
Problem jednak został szybko rozstrzygnięty przez pana Marysia Bartkowiaka, który bezinteresownie, służąc
społecznej idei, naprawił niezbędne urządzenie. Do szczęścia najbardziej człowiekowi jest potrzebny drugi
człowiek. My mamy to szczęście! Z panią Grażyną, panami Danielem i Marianem damy na pewno radę! A przed
nami jeszcze sporo wyzwań!


